
C »»W ^r»w bK  It  ft. Poraań nngoom <Vna pojedyńcsego egzem plarz* 10 groazy.

Z D O D ATKAM I: „OPIEKUN M ŁODZIEŻY“, „NASZ PR ZYJAC IE L“ i „ROLNIK“
.Drwęca’  wychodzi 3 razy tygodn. we wtorek, czwartek 1 sobotę rano. — 

Przedpłata wynosi dla abonentów miesięcznie z doręczeniem 1,20 zł. 
Kwartalnie wynosi z doręczeniem 8,59 zŁ

Przyjmuje się ogłoszenia do wszystkich gazet___________ __

Druk )  wydawnictwo ^Spółka Wydawnicza* Sp. * o. odp. w Nowemmleście.

Cena ogłoszeń: Wiersz w wysokości 1 milimetra na stronie 6-łamoweJ 15 gr, 
na stronie 3-łamowej 50 gr, na 1 stronie 60 gr. -  Ogłoszenia drobne: Napisowe 
słowo (tłuste) 30 gr każde dalsze słowo 15 gr. Ogłoszenia zagrań. 100% więcej.

Numer t e l e f o n u :  N o w e m i a s t o  8.

Adres telegr.i .Spółka Wydawnicza’ Nowemiasto-Pomorze.

ROC XIX NOWE MIASTO LUBAWSKIE, WTOREK, DNIA 25 KWIETNIA 1939 N Nr 49

Za d a te k  na wielką p r z y s z ło ś !.
Jeśli w naszych stosunkach do Niemiec zests» 

stawimy t$lko czynnik! materialne, to rzeczywiście 
porównanie w wielu dziedzinach nie wypada na 
korzyść Polski. Inaczej jednak przedstawia się 
sprawa, jeśli spojrzeć na to zrgidnieaie w sposób 
bardziej głęboki, tedy okaże się, że na pozornie 
gładkim gmachu potęgi niemieckiej istnieją bardzo 
poważne szczerby.

Wtźmy pod uwagę choćby problem demogra­
ficzny! Mimo bardzo dużych wysiłków i to często 
wysiłków, których ocena moralna budzi poważne 
wątpliwoś i, Trzecia Rzesza ni© zdołała pod­
nieść przyrostu naturalnego. Ogromnym wy­
siłkiem zdołano go podnieść tylko w stopniu bar­
dzo nieznacznym, Ddsiajszy jednak przyrost na­
turalny jest jeszcze chleki od poziomu przedwo­
jennego. Pod tym względem Polska ma ogromną 
przewagę nad swym zachodnim sąsiadem Polska 
po prostu ma większą dynamikę biologiczną od 
Niemiec.

Drugim czynnikiem, który należy wziąć pod 
uwagę, jest problem moralny, wyrażający się w 
stosunku do zagadnień m^terifclnych. Niemcy w 
okresie Republiki Weimarskiej przeszły okres dale­
ko posuniętego zm&teritilizo#aaia, z którym w pa­
rze szło ogromne rozprzężenie moralne. Ruch na- 
rodowo-socjallstyczny czyni wprawdzie wielxie wy­
siłki, by usunąć szkodliwe skutki tego okresu, ale 
wysiłki te d iły tylko częś iowe rezultaty. Toteż duch 
ofiarności, zdolność do poświęceń są w Niemczech 
sł&bsze są niż w Polsce. Wszyscy obserwatorzy 
Żyda niemieckiego jednegl śnie stwierdzają, ź© w 
okresie poważniejszych alarmów wojennych społe­
czeństwo polskie wykazywało o whle więcej zde­
cydowania i spokoju od społeczeństwa niemiec­
kiego.

Kryzys moralny w Niemczech pogł bla kryzys 
religijny. Protestantyzm niemieek jest w rozkła­
dzie. Katolicyzm niemiecki ul*-gł znacznemu osła­
bieniu. Obserwować można niezwykle energiczną 
akcję neopogaotzfim» Nlem *y stoją przed okre­
sem wal te religijnych. Tak więc i pod tym wzglę 
dem Polska wykazuje ogromną przewagę.

Stwierdzić zatem trzeb , że najważniejszy 
czynnik każdej wrlki i powodzenia — przewaga 
pierwiastków duchowych — jest stanowczo po 
stronie Polski. To są f kty, które pozwalają nam 
z wiarą i nadzieją patrzeć w przyszłość.

W odpowiedzi na chybiona próby propagandy, 
czynione u nas w okresie ostatnich wypadków, 
a pochodzące ze źródeł niewątpliwie niepolskich, 
trzeba wyraźnie i jasno podkreślać wszystkie ce­
chy dodatnie, jakie wykazuje społeczeństwo pol­
skie. Musimy dobrze zdawać sobie sprawę z tych 
wartości, którymi górujemy nad społeczeństwami 
obcymi, zwłaszcza zaś nad tymi, które bezpośred­
nio z nami sąsiadują.

Te dodatni© cechy moralne społeczeństwa pol- 
kiego to zadatek na w ielką przyszłość narodu. 
Wierzymy, że pozwolą one przez zjednoczony wy­
siłek społeczeństwa doprowadzić również do prze­
wagi w zakresie materialnym.

Narada na Zamku.
P. Prezydent RP. przyjął ostatnio w obecności 

marsz. Śmigłego*Rydza prezesa Rady Min. gen. 
Składkowskiego i min. spraw zegr, Józefa Becka, 
którzv referowali o stanie spraw bież«

Do Polski ni© zwrócono się z zapytaniem.
Warszawa. Z miarodajnych źródeł donoszą, 

ie po depeszy prezydenta Roosevelts rząd nie­
miecki zwrócił się do niektórych z 30 państw, w 
tej depeszy wymienionych, z zapytaniem, czy czują 
się one zagrożone. Do Polski takiego zapytania 
Berlin nie wystosował.

Min. Ciano na posiedzeniu Reichstagu.
Podobno na posiedzenia Reichstagu, w dnio 

28 bm. ma wziąć ndział i wioski min. Ciano.
Ks. Metropolita Sapieha u Ojca św.

Citta del Vaticano. Papież przyjął na prywat­
nej audiencji arcybiskupa krakowskiego ks. Sapiehę.

Die z i s l i i i v i f k i
na miano prawdziwego Polaka, 
ktoby matce-Ojczyźnie nie spie­
szył z pomocą w Jej potrzebie.

Czyś już podpisał
Pożyczkę Przeciwlotniczą ?

Uroczysty obchód uroz in 
kanciarza Hitlera w Berlinie.
Berlin. W czwartek jako w 50 rocznicę uro­

dzin kanclerza miasto było bogato udekorowane 
fhgemi i zapełnione tłumami łudzi. O godz. 8 ej 
rano orkiestra gwardii przybocznej odegrała mar­
sza przed kanclerzem Hitlerem. W godzinach 
przedpo udciowycb odbyła się przed kanclerzem 
Hitlerem wielka dt-f lada wojska, w której wzięło 
udział 50 tysięcy chłopa.

Po d< f i-idzie w uroczysty sposób przyjął 
kanclerz w wielkiej sali audiencjonalnej życzenia, 
które w imieniu korpusu dyplom, złożył nun *jms 
msgr Ocsenigo, następnie przyjął kanclerz orotek- 
tora R'.eszy w Czechach v. Nenratba i dr Hichę, 
a później słowackiego prem. ks. dr Tiso.

Z kolei składali życzenia członkowie rządu 
Rzeszy, później głównodowodzący sił zbrojnych.

Największa rewia wojskowa.
W dniu urodzin Hitlera odbyła się, jak poda­

jemy powyżej, def lada wojska. Była to 
największa rewia wojskowa w historii powojen­
nych Niemiec. Parada trwała 4 godziny. Nid 
artylerią przeleciało 120 ciężkich bombowców 
i 40 szybk'ch samolotów bojowych. Niespodzianką 
było 6 wielzich dział przeciwlotniczych, większych 
niż angielskie. Główną cechą charakterystyczną 
tej parady była duża " ilość jeduostek zmotoryzo­
wanych. Zwróciły uwagę 4 ciężkie armaty typu 
grubej Berty.

W  Gdańsku bez entuzjazmu.
Uroczystości 50 lecia urodzin Hdlera w Gdań 

sku wypadły stosunkowo blado. Miasto było co- 
prawda udekorowane zielenią i licznymi flagami, 
ale zapała wśród ludności nie było widać. Cha­
rakterystycznym było, że na tysiącznych zwisają­
cych z okien flagach nie było zupełnie pań-two 
wyefa sztandarów gdańskich. Urzędowe flagi 
W. M. Gdańska powiewały tylko na gmachu senatu 
oraz na więzieniu. Nie wywiesiły żadnych flag 
ani instytucja W. Komisarza Ligi Narodów ani 
konsulaty państw obcych w Gdańsku. Również 
nie powiewały żadne flagi na gmachach urzędów 
i instytucyj polskich. Nie odbyła się również za­
powiadana wielka defilada umundurowanych od­
działów hitlerowskich.

Obywatelstwo honorowe Gdańska.
Gauleiter Forster w obecności członków senatn 

gdańskiego złożył kanclerzowi życzenia i wręczył 
mu dyplom honorowego obywatela W.M. Gdańska.

P. Kohnert z Bydgoszczy także.
Jak donosi bydgoska «Deutsche Rundschau”, 

w Imienia mniejszości niem. w Polsce składał 
Hitlerowi gratulacje prezes organizacji „Deutsche 
Vereinigung*, dr Hans Kohnert z Bydgoszczy.

Polskijnle zaproszono na uroczystości 
hitlerowskie w; Berlinie.

Na uroczystościach berlińskich w dniu 50«lecia 
Hitlera były reprezentowane rozmaite państwa 
przez osobne delegacje, które zaproszono — 
Polska takiego zaproszenia nie otrzymała.

Jugosławia zmobilizowała 600 ty s, 
żołnierzy.

Białogród. Jak donoszą, Jugosławia powołuje 
nadal rezerwistów. Ilość powołanjch pod broń 
rezerwistów obliczają conejmniej na 300 000 Jedna 
z włoskich radiostacji oceniała ją nawet na 600 000.
W Sarajewie doszło 20 bm. przy powitaniu grupy 
studentów bułgarskich do demonstracji za 
zjednoczeniem  Jugosławii i Bułgar i w  jed ­
nym w ielk im  państwie słowiańskim. Wielo­
krotnie wznoszono przy tym okrzyki: „Preez
z H itlerem * i , Jreez z Mussoiinim”.

Rzym pragnie utworzyć z powrotem  księstwo
Czarnogóry.

Rzym. Obiegają tutaj pogłoski, jakoby Wło­
chy pragnęły wskrzesić księstwo Czarnogórę, 
graniczące z włoską Albanią, pod protektoratem 
włoskim.

Nowe zajścia słowackc-węgierskie.
Budapeszt. 21. 4 Wieczorem doszło do nowe­

go incydentu granicznego słowacke-węgierskiego. 
Artyleria słowacka miała ostrzeliwać terytorium 
węgierskie. Węgrzy mieli odpowiedzieć ogniem.

Turcja przystąpiła do angielskiego frontu 
obronnego.

Jak donoszą. Tur ja zgodziła się na wstąpienie 
do brytyjskiego frontu defensywnego.

Natychmiastowa pomoc w razie agresji 
na Gdańsk.

Paryż. 20 kwietnia. Odpowiadając na pytanie 
dep. Cayreld w frsnc. komisji spraw zagrań., czy 
Gdańsk jest ob jęty  sojuszem między Polską 
a Francją, mło. B inuet oświadczył, że, o Heby 
Polska przeciwstawiła się w tej sprawie agresji 
niemieckiej, Francja wypełni swe zobowiązanie, 
które posiada charakter formalny.

Termin ewakuacji Hiszpanii znów przesunięto.
Defilada w M adrycie dopiero 30 maja.
Wielka parada wojsk hiszpański) h i legio­

nistów włrskttb, która pierwotnie odbyć się miała 
2 m*ją w M tdry ie, a następnie uległa przesunięcia 
na dzień 15 maja, została podobno obecnie pono­
wnie odsunięta na koniec maja i ma się odbyć 
dopiero 30 maja.

Transporty złota do Ameryki trw ają .
Londyn. Transporty złota z państw europej­

skich do Stan. Zjeda. trwają w dalszym ciągu. W 
ostatnich 4 tyg. wartość transportów złota do 
Ameryki przekroczyła 100 mil. funtów (około 
1|4 miliarda zł).

Flota amerykańska płynie na Pacyfik.
Donoszą z Waszyngtonu, że większa część 

amerykańskiej floty wojennej płynie przez kanał 
panamski na Pacyfik.

20 tys. nowych pilotów  m leć będzie 
Ameryka.

Waszyngton. 20. IV. Izba reprezentantów 
uchwaliła utworzenie korpusu pilotów cywilnych 
w liczbie 20.000, rekrutujących się z pośród stu­
dentów uniwersytetów amerykańskich.

Ojciec św. zarządził modły o pokój.
Ojciec św. wysłał do sekretarza stanu, kard. 

Maglione list, nawołujący do krucjaty modłów 
o pokój. Ojciec św. wyraża życzenie, aby w mie­
siącu maju wznoszono modły o pokój. Ta krucjata 
modłów wioną być przede wszystkim prowadzona 
przez dzieci, które wzorem Chrystusa Papież 
otacza szczególną miłością. List zaleca, aby ro­
dzice codziennie prowadzili swych synów 1 córki 
przed oblicze Najśw. Marii {Panny, której ofiaro­
wywać winni z kwiatami swych ogródków również 
modły swych dzieci.

Rozmowa nuncjusza z min. Beckiem.
Warszawa. Min. Beck przyjął w dnia 19 bm. 

nancjasza apostolskiego msgr. Filipa Cortesi.



Polska nie poczyni Rzeszy 
nawet najmniejszego 

ustępstwa.
Paryż. Trzy największe dzienniki informacyj­

ne popołudniowe podkreślają kategorycznie sta­
nowisko Polski.

„Paris Midi* w depeszy swego korespondenta 
warszawskiego, przytaczając rzekome rewindyka­
cje niemieckie, pod adresem Polski pisze, że War­
szawa bynajmaiej nie jest skłonna do akceptowania 
stanowiska niemieckiego. Można z łatwością skon-; 
statować — pisze korespondent — że Polska nie po- v 
czyni Rzeszy najmniejszej koncesji i że wszystkie 
balony próbne lansowane w tym cela w Berlinie, 
pozostaną bez skutku.

„Paris Soir“ sygnalizuje z Berlina, że zarówno 
w Warszawie, jak I w kołach polskich w Berlinie 
dementują kategorycznie wszelkie pogłoski na te­
mat rzekomych rozmów między Polską, a Niemca­
mi w sprawie Gdańska.

Polakom obca jast psychoza strachu
— stw ierdza prasa holenderska.

Haga. Zainteresowanie prasy holenderskiej 
dla nastrojów, jakie w obecnych chwilach między­
narodowego napięcia panują w Polsce, a zwłaszcza 
w Warszawie, jest nadal bardzo znaczne. W swych 
artykułach na ten temat dzienniki podnoszą je­
dnomyślnie spokój, z jakim naród polski śledzi 
bieg wypadków politycznych.

Korespondenci holenderscy podkreślają wiel­
ki patriotyzm Polaków i zupełną zgodność opinii 
politycznej z kierunkiem polskiej polityki zagrani­
cznej, a jednoczsśaie podkreślają pewność, jaka 
naród polski charakteryzuje w obecnej chwili.

Poza tym uderza Ich zupełnie inny sposób 
rozumowania Polaków na temat wojny ci £ u na­
rodów zachodnio-europejskich. W swych spo­
strzeżeniach stwierdzają, że nieznana jest Polakom 
psychoza strachu. Historia Polski przyzwyczaiła 
Polsko w do walki, której nie uważają, jak gdzie­
indziej, jako rzeczy anormalnej.

W licznych artykułach o Polsce naczelne 
miejsce zajmuje wojsko polskie, o którym wyraża 
się prasa tutejsza z wielkim uznaniem. Prasa ho­
lenderska podkreśla dzieło, dokonane przez Pol­
skę w ostatnich 20 łatach, stwarzając armię, która 
zmcsza do respektu.
Nędza i głód w K ła jpedzie po przyłączeniu 

do Rzeszy.
Kowno. Okupacja niemiecka coraz bardziej 

daje się we znaki w do niedawna kwitnącej gospo­
darczo Kłajpedzie. Ostatnio w kraju kłajpedzkim, 
gdzie koncentrowały się dwie trzecie przemysłu 
drzewnego Litwy — stanęły wszystkie tartaki 
z powodu braku materiału.

W ogóle przyszłość gospodarcza Kłajpedy po 
okupowaniu jej przez Rzeszę przedstawia się ka­
tastrofalnie. Prawie jednocześnie z zamknięciem 
tartaków zostały wydane zarządzenia, zabraniające 
rolnikom sprzedawania tłuszczów, a przede wszyst­
kim masła na wolnym rynku.

Bezdomna flota  L itw y tuła się od portu 
do portu.

Ruch handlowy w porcie kłajpedzkim spadł
0 połowę. Obecnie zawijają tam prawie wyłącznie 
statki niemieckie. Przed kilku dalami zawinęły' 
z ładunkiem nawozów sztucznych statki „Nida”
1 „Veneta“, należące do Tow. «Sandelis*. Dawniej 
pływały one pod litewską banderą, obecnie pod 
niemiecką, gdyż tak chciał b. czeski konsul hono­
rowy, który jest głównym udziałowcem wspomnia­
nej spółki.

Statki prawdziwie litewskie tułają się po 
portach bałtyckich: nie mogą one zawijać do 
nowego portu macierzystego w Świętej, gdyż jest 
on bardzo płytki. W odległości 2 km. od brzegu 
głębokość morza sięga zaledwie 4 metrów.

Tułają się więc statki litewskie po portach 
Llbawy, Amsterdamu, Gdyni, Hullu i innych. Na­
leżą one obecnie do kategorii t.zw. trampaów, 
tj. statków, które kursują nie na określonych 
Uniach, lecz tam, gdzie istnieje możność zarobku.

rokojowa mowa Muss£!!!*§Ą**n.
Czy osłabienie osi Rzym—Berlin?

Rym. Ostatnio na Capitolu odbyła się odpra­
wa organizatorów powszechnej wystawy, która od­
będzie się w r. 1942.

Z okazji tego Mussoiini wygłosił mowę, utrzy­
maną w tonie na wskroś pokojowym.

Szef rządu podkreślił, że mobilizacja, jaką 
naród włoski przeprowadza obecnie celem zbudo- 

I wania wystawy, jest mobilizacją cywilną i polegać 
i będzie aa ujęciu przez 15 tysięcy robotników na­

rzędzi pracy, a nie broni. Dlatego też mobilizacja 
.taka nie powinna budzić za granicą niepokoju.

Mówca zaznaczył dalej, że gdyby Włochy mia­
ły zamiary zaczepne, to nie organizowałyby wy­
stawy na rok 1942, a inne narody również nie 
chciałyby w wystawie tej brać udziału, gdyby nie 
miały zaufania do pokojowych zamiarów Italii.

Z kolei Mussoiini, polemizując z .orędziem pre­
zydenta Roosevelta oświadczył, l i  jest rzeczą 
nieusprawiedliwioną 1 niesłuszną sadzanie na 
law ie oskarżonych Italii, która nikogo nie 
chce napadać. (A Abisynia i Albańia ? — przyp. 
red.) Zarzuciwszy z kolei orędzia prez. Roose- 
velta brak znajomości geografii, mówca stwierdził, 
że im większa liczba państw bierze udział w pro­
jektowanych konferencjach międzynarodowych, 
tym większe są szanse nieudania się takich kon­
ferencji.

Podkreśliwszy, iż wystawa ma cela pokojowe 
i zmierza do^współpraey między narodami, Musso­
iini oświadczył, iż należałoby skłonić do milczenia 
siewców paniki 1 grozie katastrof, którzy sztanda­
rami swoimi często zakrywają b jaźń. W każdym 
bądź razie Włochy nie dadzą się zastraszyć kam­
panią prasową oraz mediacyjną orędzie, ponieważ 
posiadają sumienie spokojne oraz dość sił, ;aby 
obronić pokój własny i pokój wszystkich.

PdWOłani@ 6-cIu roczników
na 4*mlesięczn3 ćwiezenia 

w Niemczech.
Berlin. Ogłoszono w sobotę rozporządzenie, 

na mocy którego powołano na ćwiczenia wojsko­
we 6 roczników mężczyzn w wieku od 83 do 39 1.

Jak słychać, okres ćwiczeń ma trwać cztery 
miesiące.

Przsel wprowadzeniem powszechnej 
służby wojskowej w Anglii.

Londyn. Korespondent polityczny „Daily Tele- | 
graph” donosi, źe gabinet angielski w poniedziałek f 
rozpatrywać będzie projekt rychłego wprowadze­
nia w życie obowiązkowej służby wojskowej, co 
ma być wynikiem rokowań, prowadzonych w 
Moskwie i postulatów Francji.

An ty niem ieckie demonstracje w  Czechach.
Praga. W środę i w czwartek odbyły się w 

różnych miastach Czech i Moraw manifestacje 
przed pomnikiem Husa. Tłumy Czechów zgroma­
dziły się, składając na pomnikach wieńce i kwiaty.

W Pradze przed pomnikiem Husa na płaca 
przed ratuszem manifestacje te przybrały tak ży­
wiołowy charakter, że policja zmuszona była 
interweniować.

N ow y obóz koncentracyjny.
Praga. Wskutek przepełnienia w obozach kon­

centracyjnych, utworzonych po aneksji Czech 
i Moraw został otwarty nowy obóz koncentracyj­
ny w pobliżu Beneszowa. . . ,

Okręty wojenne Stan. Zjedn. na Morzu 
Śródziemnym.

Londyn. Dla angielskiej opinii publicznej 
wielką sonsację stanowi zaangażowanie się po raz 
pierwszy amerykańskich sił morskich w obronie 
Morza Śródziemnego.

W Gibraltarze oczekiwane jest przybycie ame­
rykańskiego okrętu wojennego „Jaett*. Na Maltę 
przybył amerykański krążownik „Omiha”*|j

So. ks. dr. Bolesław Domański
prezes Związku Polaków  w Niemczech.
Berlin. Dn. 21 bm. zmarł w Berlinie w 67 ro­

ku życia przewódca ludu polskiego w Niemczech, 
prezes Naczelnej organizacji Polskiej w Rzeszy, ks. 
patron dr. Bolesław Domański, proboszcz w Zakrze- 
.wie na pogranicza polsko-niemieckim.

Śmierć nieustraszonego i zasłużonego bojow­
nika sprawy polskiej wywołała wśród półtoramiłio- 
nowej rzeszy ludu polskiego w Niemczech najgłęb­
szy żal.

Z ogromnym żalem przyjęli wszyscy Polacy 
wiadomość o śmierci „proboszcza Polaków w Niem­
czech* — jak go powszechnie nazywano.

Odszedł człowiek, który całe życia walczył 
o polskość w Nie nczech i który mocno kochał 
swój lud, jak i wierzył w jego zwycięstwo.

Rozpisanie wyborów w 22 miastach 
na Pomorzu.

Toruń. Ostatnio starostowie odnośnych po­
wiatów wydali zarządzenie o rozpisaniu wyborów 
do rad miejskich w 22 miastach Pomorza na dzień 
21 maja. W dniu tvm wybory odbyć się mają w 
następujących miastach: Aleksandrów Kujawski, 
Bardu, Brześć Kujawski, Chodecz, Chojnice, Czersk, 
Dobrzyń nad Drwęcą, Dobrzyń nad Wisłą, Koś­
cierzyn», Kowal, Lipno, Lubień, Lubraniec, Łabi­
szyn, Miasteczko, Nieszawa, Przedecz, Radziejów, 
Rypin, Skarszewy, Skórcz, Wysoka. Wybory do 
rad miejskich we Włocławku i w Tczewie odbędą 
się już w najbliższą niedzielę, 23 bm.
Potworna katastrofa samoehodowo-tramwA- 

jow a  w Katowicach,
Katowice. W nocy z czwartku na piątek 

o godz* 12 tej na skrzyżowaniu ulic wydarzyła się 
straszna katastrofa tramwajowe-samochodowa. Otóż 
samochód osobowy, kierowany przez Karola Bi- 
leckiego z Wełnowca, zderzył się z tramwajem. 
Momentalnie cały samochód stanął w płomieniach. 
W płonącym samochodzie żywcem spalone zo­
stały 4 osoby.

Kom etę największą od 30 lat dostrzeżono 
z obserwatorium w Oslo 1 Poznaniu.

Obserwatorium w Odo zawiadomiło centralę 
astronomiczną w Kopenhadze o odkryciu jasnej ko­
mety, widzianej gołym okiem. Odkrycie to zostało 
potwierdzone w obserwatorium poznańskim dnia 
18 bm. w godzinach wieczornych.

Kometę zaobserwowano nisko nad północnym 
horyzontem w pobliżu gwiazdy Gamma Andromedy.

Blaskiem dorównuje ona gwiazdom 2 i pół 
wielkości. Posiada warkocz długości około 4 stopni. 
Kometa przemieszcza się na niebie w kierunku 
wsehodnio-półuocnym o 4 stopnie na dobę.

Kometę należy zaliczyć do najjaśniejszych zja­
wisk tego rodzaju w ostatnim 30 leeiu.

Za północną grenicą.
„Gazeta Mławska* zamlegseza list z Nibcrka (Prusy 

Wschodnie), w którym czytamy :
„Powiat nasz w ostatnim czasie ogarnęło przygnębienie 

i zdenerwowanie. Ludność, która w 1914 r. aa własnej skó- 
- rze poznała wojnę, jest z polityki hitlerowców bardzo nieza­

dowolona. Z buty J pychy blatów hitlerowskich ludzie szy­
dzą* Mówią, te obecnie gorzej Jest m i przed wojną świato» 
tową. „Feindów* Niemiec jest coraz to więcej.

Blaty hitlerowskie atakują ciągle zagraniczną »bezwstyd­
ną hecę niemiecką*, ale nic nie piszą, jaki j*st powód tej 
„hecy”. Ciągle się pisze o straconych szpiegach, ażeby na­
straszyć ludność, której hitlerowcy nie dowierzają, Opiekuń- 
stwo hitlerowskie Mazurom się ni© podoba. Nie znoszą tego, 
te do ich gospodarstwa rolnego I domowego wtrącają się 
nie tylko hitlerowskie „szarki”, ale „fezf&łki I dzlewcsokl* —  
które nawet w garnki zaglądają.

Pewna Mazurka sprzedawała masło tylko tym nabywcom, 
| którzy kupili od niej w dodatku kurę, Zapisano ją do kary. 

Nową gwiazdą hitlerowską będzie moi© powiatowy radca 
szkolny Fratzscher, który coraz częściej głos zabiera. M. in. 
korespondent podaje, źe p* Fratzscher głosi pogląd, 11,

„ . niemiecka młodzież nie może ze scuszezonyml oczyma 
z tą lub ową wyznaniową organizacją na kolanach pełzać 
przez ten padół płaczu z niepewną nadzieją na zbawienia 
wieczna,. Niemcy potrzebują odważnych i dzielnych ludzi, 
a nie płaczliwych i „rozmodlonych niedołęgów życiowych*, 

Ludność ma jednak, jak widać, Inne zdania o tych hltie 
rowskich poglądach (przyp. nasz.)

GROTA POTĘPIEŃCA.
? O W I Ć 9

(Ciąg dalszy.)

Jak się okazało, prawie cały zaścianek byl 
okradziony. U Guliszewicza, kiedy dziewczyna 
z powoda grzmotu nie mogła nsnąć, usłyszała na­
raz, źe ktoś kraty wyrywa, nareszcie wchodzi 
okienkiem i spuszcza się na dół. W strachu nie­
zmiernym schwyciła Grilarda — gdyż to on był — 
za nogi i poczęła krzyczeć: złodziej! złodziej!

Griiard kilka sllaymi kułakami uwolnił się 
wreszcie.

Kraty u okna już za dnia były zręcznie 
przepiłowane.

Tak więc banda cygańska, opuszczając gościn­
ną dla nich Polskę, zostawiła pamiątkę bardzo nie­
pochlebną po sobie. Skutkiem tego wyszedł roz­
kaz od dziedzica tych dóbr, stolnika Tu rajskiego, 
aby się żaden cygan pod karą śmierci pokazać 
nie odważył.

Kto zwiedzał okolice Wielkopolski, ten prze­
de wszystkim starał się zwiedzić prześliczną włość 
Turaj, należącą do stolnika, tak dla uprzejmości 
gospodarza, jak też dla malowniczego położenia.

Sama wioska ukryta pomiędzy drzewami, wi­
doczna dopiero była, gdy się do niej wchodziło 
lub wjeżdżało; pałac spostrzegało się już z daleka. 
Nie był to jednak pałac, ale zamek, zaopatrzony 
w baszty, wieże 1 strzelnice. Silne baszty stały 
na narożnikach, niby olbrzymy, czuwające nad 
bezpieczeństwem swych jaskiń, a główna wieża 
wystrzelała wysoko w górę. Do zamku przyle­
gał śliczny ogród. Cieniste klomby, sztuczne gro­
ty 1 fontanny, najpiękniejsze drzewa zagraniczne 
wabiły oko i napełniały duszę niewypowiedzianym 
urokiem. Mu? sztucznie stawiany opasywał cały 
ogród z zamkiem, a fosa kąpała stopy muru. Sil­
na brama i most zwodzony .'prowadziły do tego 
raju ziemskiego.

Z wieży zamkowej widok był rozległy, prze­
pyszny. Z jednej strony Wisła srebrną wstęgą wi­
ła się pomiędzy łanami zboża, z przeciwnej strony 
leżało miasteczko ze swymi kościołami 1 domami. 
Pomiędzy zamkiem & miasteczkiem tu 1 tam gaiki

zielonej brzeziny, nad łączkami i jeziorkami zaroś­
la olchy, a droga szeroka, lipami obsadzona, wiła 
się jak wąż rozmaitymi skrętami. Wzdłuż Wisły 
na południe las ciemny, nieprzejrzany opierający 
się jedną stroną o nadbrzeża, a drugą o wysokie 
skaliste wzgórza prowadziła droga kamienista, nie­
wygodna. Tam daleko, het, oko widza dosięgło 
wioski, należące do dóbr stolnika Turajsklego.

Klucz Turaj posiada w Wielkopolsce piętnaś­
cie folwarków, na Litwie prawie tyle, a z Mało­
polski właśnie zboża spławiały flisy do Gdańska.

Uderza widza mianowicie nad kamienistą dro­
gą wystająca góra, panująca nad eałą okolicą, na­
wet nad lasem, a na niej dąb rozłożysty, kilku- 
wiekowy. W tej górze znajduje się grota obszer­
na, prowadząca daleko wgłąb. Im dalej się postę­
puje, tym grota staje się węższą, niższą, aż nare­
szcie tworzy dziurę, przez którą człowiek przeci­
snąć się nie może. Powietrze zimne, duszne zmu­
sza każdego, ktoby tam chciał wejść, do odwrotu. 
Ustawiczny, niepojęty szum w ciasnym otworze 
napełnia każdego trwogą, a jedynie nietoperze ma­
ją dostęp.

To grota potępieńca. (C. d. n,)



Spęd bekonów w Lubawie
■»dbędzte się w pląt.k, dnia 28. 4. 39 r. o god*. 6 rano dla 
Lakoniami z wiązko «rej w Kościerzynie.

Kolejność na i pędzla Jas w poniedziałek. 
Zapotrzebowanie na spędzie dnte.

Instruktor [.Hodowlany,

W I A D O M O Ś C I
Nowe Miasto Lub., dnia 24 kwietnia 1939 r. 

Mnlandarsyk. 24 kwietnia, ponledzisłsk, Jerzego 
Ł x . , 25 kwietnia, wtorek, Marka Ewang.

Wscnda siofica g. 4 — 21 m. Zachód słońc. g. 18 — m 47. 
Wschód księżyca g. 8 — 13 m, Zachód księżyca g .00— mOO,

Z miasta i
Narodowe biegi na przełaj.

Na podstawie poczynionych w latach ubiegłych obserwa- 
«ji, Jako też opinii facbowaj Polskiego Związku Lekkoatlety- 
«znego, Państwowy Urząd WF i PW wprowadził nowy regu­
lamin narodowych biegów na przelej. Poczynione zmiany 
3łkją na calu nadać tej imprezie nie tylko charakter masowy 
i powszechny, lecz umożliwić drogą selekcji młodym talentom 
zmierzenie się z zawodnikami o wyższym poziomie.

W dnia 3 maja odbędą się więc biegi narodowa miejskie 
wzgl. powtatowe9 które przeprowadzą komendy w. f. 1 p w 
przy współpracy organów P. Z. L. A

W dniu 14 maja odbędą się okręgowe bieg! narodowe 
aa przelej, w których uczestniczyć będzie 10 pierwszych 
«klasyfikowanych % każdego biegu powiatowego lub miejsk. 
Organizację zapewnią kierownicy Okr. Urzędów WF i PW 
przy współudziale okręg, związków lekkoatletycznych.

W dnia 21 mej a odbędzie się w Warszawie Centralny 
Bieg Narodowy, do którego dogmasczocych zostanie po 15 
najlepszych zawodników z każdego biega okręgowego« Orga­
nizację tego biega przeprowadzi kler. Okr. Urzędu WF l PW 
w Warszawie przy współudziale Polak. Związku Lakkoatlet.

W biegach narodowych uczestniczyć mogą sportowcy 
zrzeszeni i nfezrzeezenf, którzy ukończyli 18 ty rok życia, wy­
każą się zaświadczeniami, stwierdzającymi należyte przy go » 
towanie do biegu i świadectwem lekarskim o dobrym sta­
nie zdrowia*

Dystans biegów na szczeblu powiatu wynosić ma 5 km 
dla ewent. kategorii juniorów (od 16—18) 3 km, na szczebla 
okręgowym 6 km, centralnym zaś 7 km.

Zgłoszenia do biegów powiatowych wzgl. miejskich 
wpłynąć muszą do Komend WF i PW do dnia 1 maja. Uczę- 
sinicy biegów powiatowych wzgl. miejskich otrzymają poslł* 

staraniem komitetu organizacyjnego, w biegach okręgo- 
^J®“  * Jc®ntr*łnym k{>s^ y  wyżywienia uczestników pokrywa 
Fu WF i PW* Zawodnicy zakwaterowani zostaną staraniem 
organizatorów* Uczestnicy biegów okręgowych i centralnego 
korzystają % 75 proc. zniżki kolejowej, przy czym koszta po­
krywają komitety WF i PW.

PU WF 1 PW wzywa wszystkie czynniki zainteresowane 
do dołożenia wszelkich starań, aby impreza ta, o tak donio­
słym znaczeniu propagandowym, wypadła jak najlepiej 
1 przyniosła jsk największe korzyści.

Regulamin i wskazówki dotyczące treningu do tego bie­
ga wydane zostały przez PUWF i PW w formie osobnych 
broszur.

Jak każd«go roku »Polskie Radio* oddało sfę do dyspo­
zycji organizatorów biego. Sygnał do jednoczesnego we 
wszystkich miejscowościach startu dany będzie przed mi­
krofonem stscji raszyńskiej 3 maja o godz. 16 20. Rezultaty 
biegów będą podane przez radio tegoż dnia o godz 20.20, 
W tym celu poszczególni komendanci WF i PW winni poda­
wać meldunki do Okr. Urzędów WF l PW, a te z kolei 
przekazywać je właściwym rozgłośniom Polskiego Radia 
<Warszawa, Kraków, Katowic®, Lwów, Poznań, Toruń, Wil. 
no, Baranowicz®, Łódź) między godz, 18,80—19,35«

Szczegóły organizacji biegu podawane są codziennie przez 
Polskie Radio w ramach wiadomości sportowych ogólnopol­
skich o godz. 20.50, a przez rozgłośnie prowincjonalne w ra­
mach wiadomości sportowych lokalnych,

Komunikat.
Now© Miasto. Wydział Powiatowy powiatu lubaw- 

sklsgo komunikuje, źa z dniem 20 kwietnia br. zamyka na 
okres ^miesięczny z powodu przebudowy drogę gminną Mor­
ą g i __ Kerberowo (Lubawa) dla ruchu kołowego.

Ruch kołowy kierować należy cdtad drogą objazdową 
$rzez Górne Targowisko. Przewodu, Wjdz. Powiatowego*

Manifestacja na rzec® Pożyczki OPL.
N ow e Miasto* W sobotę, 22 bm. wieczorem na Rynku 

odbyła się 2 ga z kole! manifestacja na rzecz Pożyczki Obro­
ny Przeciwlotniczej, Przemówienie, wzywając® mieszkańców 
Nowego Miasta do składania ofiar na FON J subskrybowania 
Potyczki Obrony Przeciwlotniczej wygłosił p. Nowaczyk. 
Mówca słusznie pooniósł, że drobnostką jest złożyć jak naj­
większą ofiarę z© swego mienia na ołtarzu Ojczyzny, gdy 
uświadomimy sobie, iż wolność i niepodległość to naiwiokszy 
«karb Narodu. ¥ J

Do dn, 22 bm. zadeklarowali obywatele Nowego Miasta 
na Pożyczkę Obrony Przeciwlotniczej zł 34.760, na Fundusz 
Obrony Narodowej zł 4 229,41.

Jeszcze |edna seria roinikówr-żydofilów.
Now© M iasto. Podczas targów w ub. tygodniu znowu 

zauważono tu żydowskie furmanki Uryna 1 LichtenfeJda 
z Brodnicy, naładowane nasionami rolniczym!. Imimo ostrze­
żeń pikietujących narodowców szereg rolników znowu kupo­
wał nasion® od żydowskich handlarzy. Nie ma po prostu 
słów na napiętnowanie takiego nieobywatelsklego postępo­
wania, jakże! nazwać zapełniani® żydowskiej kieszeni przez 
Polaków rolników z uporem godnym lepszej sprawy?! Jak 
określić przystępowanie do Żydów członków kółek rolniczych 
z odznakami PTR w klapie marynarki? Sądzimy, te władze 
kółek rolniczych wyciągną wobec swych członków iydofiiów 
odpowiednie konsekwencje.

Oto nazwiska tych, którzy popierał! Żydów na targach 
ub. wterek l piątek; Łukaszewski, b, wójt — Bratian, Fr. 
Modrzejewski — Lipinki, Jan Wadecki — Tereszewo, Br, 
Cieszyński — N. Miasto, Kwiatkowski — N. Miasto (Kornaiid). 
W al Jackiewicz — W. Bałówkl, Iga, Raszsowsk! — M. Ba- 
łówkl, Raszewski I Leon Bendyk — Chrośl®, Jul, Domżalski 
— Sugajenko, Madej, syn rolnik© — Gryźiiny, rzeżalk Maks, 
Mania — Kurzętnik, Fr. Kordalskl — Bratusaewo, Niemiec 
Otto Gerlag — W, Bełówkt,

W Jednym z ostatnich tirów podaliśmy, iż iydofilem 
okazał się Zdrojewski * N. Miasta wybud. Wyjaśniamy, fe 
chodzi tu o Franciszka Z,, a nie p. Bronisława Zdrojewskiego.

E lsę Objazdowe
Lubawa i Nowe Miasto w poniedziałek i wto­

rek« I. P. A. T,, w tym pogrzeb śp, Romana 
Dmowskiego; II. -  Shirley Tempie w „Haidi*: 
III. — Pościg.

W alne zebran ie Okręgu Kat. Stów. Młodz. m
Lubawa. W niedzielę, dn. 16 bm. w salce paraf, odbyło 

się walne zebranie Okręgu K at Stów. Mł. m. M. in. byli 
obecnit prezes Kat. Stów. Mężów p. Drozdowski, Zarząd 
Okręg. Kat. Stów* Młodz. S. z prezeską p* Kasprzycką na 
czele, p. Oaiopowicz z ramienia Zw. Kat. Kobiet, prezes 
Kółka Rolo. p. Tułodziecki, p. Lippert, p. Gierek! i inni 
oraz liczni delegaci Okręgu. Zebranie zagaił, witając obec­
nych asyst, kościelny ks. Kalinowski. Pamięć długoletniego 
prezesa Okręgu śp. burm. Patera uczczoną wspólną modlitwą.

Nastąpiły obszerne sprawozdania rocznej działalności 
członków Zarząda — sekretarza, naczelnika, skarbnika oraz 
komisji rew. Saldo na rok bieżący wynosi 50.68 zł. Po dość 
obszernej dyskusji nad sprawozdaniami na wniosek kom. 
rew, udzielono Zarządowi pokwitowania. W skład nowego 
Zarządu weszli: naucz, szkoły powsz. p. Gzelia — prezes p. 
Lippert Aog, sekr., p. Toffel Jas skarbnik, p. Deka Franc. 
naczelnik, Pierczyńskl Józef z Tuszowa zast«, Łączkowski 
Jan z Byszwałdu instr. pizysp, rolo., komisja ro*i.: pp.
Lippert Jan sen, Tułodziecki Szczepan i Plerczyński Józef 
z Taesewa. P, Gzeila, przojąwszy przewodnictwo, apelował do 
druhów o współpracę dla dobra organizacji, Kościoła i pań­
stwa, po czym powiadomił delegatów, iź program pracy na 
rok bieżący zostanie kierownictwa poszczególnych oddziałów 
przesłany.

W wolnych głosach ks. Dębicki poruszył sprawę przero« 
hienia w Oddziałach książki I 1 II stopnia, p, Kasprzycka 
podała do wiadomości, że wystawę dobrej książki, urządzo 
ną przez Zarząd KSMt, należy jsk najliczniej zwiedzać. Na 
wniosek ks. Dębickiego postanowiono w końcu maja urzą­
dzić kara dla kierownictw poszczególnych oddziałów. Po 
omówieniu spraw organizacyjnych zakończono zebranie 
hasłom »Gotów*.

Gen. Tokarze wski-Karasz® wieź na akademii 
P. Z. Z. w Lubawie.

Na zaproszenie kierownika Miejsk. Uniw. Powszechnego 
prof. Brochwicz*Lewińskiego przybył tu w da. 23 bm, gen. 
Tokarzewakl* Karaszewicz z Torunia w towarzystwie kliku 
oficerów 1 był obecny na wieczornicy, zorganizowanej przez 
tot. koło Polsk, Związku Zachodniego. Wieczornica, które 
odbyła się w sal! »Hotelu Polskiego*, udała się doskonale, 
publiczność zabrała sfę b. licznie, tak ii P4 Z. Z. cieszyć się 
moi® poważnym sukcesem finansowym.

Poziom wieczornicy był wysoki, toteż dostojny* gość wy­
raził organizatorom swe uznanie.

W dn. 24 bm. gen Tokarzewski-Karaszewicz zwiedzał 
miasto, odwiedził również Mlejskle^Gimnazjum Koedukacyjne,

Aresrfowaul® butnego Mierne».
Chrośie. Jak donosiliśmy, Niemiec [Emil Rosnau po­

sunął się tak daleko w swej bezczelności, źa kilku Polakom 
groził nawet Hitlerem! Dowiadujemy się, fe Rosnaua 
aresztowano pod zarzutem lżenia Narodu i Państwa Polskiego. 
R, osadzono w więzieniu śledczym w Nowym Mieści®,

Samobójstwo.
Radomno, Obywatelka niemiecka Jadwiga Kadel, żona 

rolnika z Klein Reden (Prasy Wschodnie) wydaliła się 
z domu w dn. 16 bm. wlecz. W dn. 19 lub 20 bm. — jak 
stwierdził lekarz — popełniła ona samobójstwo przez powie­
szenie się przy martwym torze kolejowym w R&domnie w 
w odległości 80 m. od granicy polsko-niemieckiej, Zwłoki 
wydały władze polskie mętowi samobójczyni. Cierpiała ona 
od dłuższego czasu na rozstrój nerwowy.

Przetworzyć Polską tak, 
by zwyciężała !

»Polska Już tak wiele dokonała pod sztandarem prany* 
— stwierdził Pan Prezydent RP. w swym radiowym prze­
mówienia do n&roda w dala 19 marca. Kończąc swe prze­
mówienie wzywałi »Mamy za zadanie przetworzyć Polskę 
tak, by zwyciężała w przyszłości nie tylko siłą liczby i *agą  
swego bogactwa, ale 1 potęgą ducha i mocą narodowej kul­
tury*. Tak mocno podkreślił pierwszy obywatel Rzeczypospo­
litej wagę naszej pracy oświatowej, które sobie wytknęła, 
jako cel nio od dziś »potęgę ducha l moc własnej narodo­
wej kultury*, Tej idei słuty nasz społeczny trud, nasz rnch, 
nasz rozmach!

Ruch społeczno oświatowy to wielka 1 ważna pozycja w 
życiu każdego narodu, W Polsce nie trzeba tego ruchu or­
ganizować, nie trzeba w tej dziedzinie żadnych nowych, tak 
często niefortunnych wynalazków. Tow Czytelni Ludowych 
potrafiło już w niewoli wychować dzielnych o przyszłość Oj­
czyzny zatroskanych Polaków, będzie umiało spełnić tę rolę 
bez wątpienia i na wolności.

Ostatnie wypadki w Europie wołają o silniejsze tempo 
działalności TCL, Musimy naszą pracę tak spotęgować, tak 
wychowawczo oddziaływać przez książkę, wykład, odczyt, 
pieśń, świetlicę, film, uniwersytety ludowa, by kresy zachod­
nie stały się bastionami zwycięskiej polskiej woli. Nigdy 
może od czasy odzyskania wolności o siłę daeha nie wołano 
tak, jak właśnie dziś po ostatnich posunięciach zaborczości 
niemieckiej. Toteż TCL‘owcy mus^ą stanąć w pierwszych 
szeregach ludzi o Polskę zatroskanych i tę moc ducha muszą 
w Polakach wykuwać przez wszystkie środki oświatowa i

Silne rozpowszechnianie dobrej książki przez nasze biblio- 
teki, żywe słowo budząca przez wykłady I odczyty Polaków 
do wielkich i godnych czynów, pieśń śpiewana go domach 
1 świetlicach, a budząca entuzjazm w twórczej pracy, Uni­
wersytety Ludowe dające wsi polskiej dzielnych działaczy 
społecznych — nlseh będą głównymi hasłami, ku których 
urzeczywistnieniu zdążać będziemy.

By sprostać tym zadaniom i jak najłntesywniej rozwinąć 
aztaialaość TCL, potrzeba nam obok dobrej woli również 
i trochę funduszów,
O W daSa 3 maja oriądzamy zbiórkę na „Dar Narodowy 
a go Maja TCL i niech każdy, kto ma czające, polski, sarca 
złoty swoją ofiarę do paszki kwestarza 1 

3 cl maja — dla TCL !

Z Pomor. 
Zabójstwo w Karbowie przed sądom okręg.

Brodnica. W dniu 18 bm, rozpoczął się przed sądem okr. pro­
ces Leonarda 1 Jsae Wronkowskich z Karbowa (ojca i syna). 
Swego czasu podaliśmy wiadomość o zabójstwie, dokonanym 
prz*z Leonarda W. na zięciu swym, śp. Kaz. Dambfńgkim. 
Miało ono miejsce w przeddzień Nowego Roku. Powodem 
tego były częste scysja pomiędzy teściami, a zięciem oraz, 
jak wynika z zeznań osk* i niektórych świadków^ brutalne 
obchodzenia się zięcia z teściową (prowadzanie ją na łańcu­
chu!) Osk, Wronkowski — ojciec w związku z tym zo­
stał osadzony w areszcie prewencyjnym i odpowiadał z wlęs. 
syn, odpowiadał z wolnej stopy. Sądowi przewodniczy 
sędzia so. p. dr Jodłowski z Grudziądza przy udziale wat. 
pp. so. Liebieha z Grudziądza ! nasz, sądu gr. Pyszczyńskle- 
go z Brodnicy. Oskarżanie popierał p. podprok. Rodziński, 
obronę wnosi pp. adw. Marssalik z Grudziądz# 1 Rozwa­
dowski z Brodnicy.

Sala rozpraw zapełniona była szczelnie publicznością. Na 
rozprawę powołano 37 świadków, przesłuchanie których odbyło 
sfę ds. 18 bm. Sąd po naradzie odrzucił wniosek obrona. Jako 
pierwszy zeznawał osk. p. Wronkowski (ojciec), staruszek I 
prswia 70 letni, który z płaczem opowiada o maltretowaniu 
żony przez zięcia, o ueiłowanym zabicia jej.oraz innych szy- 
kanach, doznawanych ze strony zięcia.

Z zeznań żony zabitego wynika, iź zabity posiadał za­
wsze w pobliżu siebie siekierę; w jakim celu nie zdołano 
ustalić.

W drugim dniu rozprawy zeznawali świad­
kowie obrony, któny wystawili osk. Wronkowskiarhu ojcu 
jak najlepszą opinię* Wnioskowi obrony o dopuszczenie 
biegłych psychiatrów rąd odmówił. W przemówieniu swym 
podprok. p. Będziński domagał się surowego wymiaru kary, 
pozostawiając wysokość jej decyzji sądu. Po przemówieniu 
osk. publ. zabrał głos adw, p Rozwadowski z Brodnicy oraz 
adw. Marszalik z Grudziądza, który w półtoragodz. przemó« 
wleniu zobrazował życie osk., jego mrówczą pracę oraz ge­
hennę, jaką przebył. Po naradzie sąd ogłosił wyrok, skazujący 
osk, Leonarda W. z art. 225 § 2 kk (dokonanie zabójstwa w 
stanie silnego wzruszenia) na 6 łat więzienia, osk. Jana W. 
zaś z art. 250 kk (groźbę) na 6 mieś, wlęs, % warunkowym 
za wiesz, na 5 lat.

W yłow ien ia  swtok.
Brodnica Niedawno temu donosiliśmy o samobójstwie, 

dokonanym przez niej. Martę Znrównę. Denatka popełniła 
samobójstwo przez utopienie się. Zwłok w swoim esasie mi* 
mo poszukiwań nie zdołano odnaleźć. Obecnie wyłowione 
zostały one z Drwęcy w Korkociźnie tut. pow.

R UCH T O W A R Z Y S T W
Podziękowanie.

Lubaw a. Pan Witkowski z Sampławy złożył do kasy 
naszego towarzystwa zł 15 od pp. organistów zamiast wieńca

Za dar ten składamy serdeczne 
*Bóg zapłać*. Konferencja św. Wincentego a Paulo

w Lubawie.

Now© Miasto* W środę, dnia 26 kwietnia 1939 r.
0 godz. 14*tej po poł. w lokalu Rozalii Pawłowskiego w 
rynku w Nowym Mieście Lub. odbędzie ŝię kwartalne zebra­
nie Cechu Piekarskiego dla ważnych spraw, przeto przybycie 
wszystkich właścicieli piekarń i piekarzy jest konieczne,
1 to ; Mroczno, Kurzętnik, Lipinki, Łąkorz, Krotoszyny, 
Szwarcenowo, Skarlin i Radomno.

Zaiząd Cechu Piekarskiego.

Z wojeiuództwawarszawskiego
Uciekł z „raja” hitlerowskiego.

Działdowo. W nocy z 13 na 14 bm. przekroczy! graoic. 
Polski w gorr. mławskim ordynsns sztaba I Korpasn w 
Królewca Hans Bsbeasae, pozostawiając motocykl po stroni, 

j nJ,m- Uciekinier odda! się w ręce straty gran., która odsta- 
i wiła go do posteracka poi. w Działdowie. Organa bczale- 
I caeństwa przystąpiły niezwłocznie do przesłuchania zbiega 

i otót zeznał zbiegły do Polski tołnlerz, te jat w 1937 roka 
usiłował zbiec, lec* pochwycony na granicy, został surowo 
ukarany, a po odcierpienia kary uczynił to obecnie po raz 
wtóry. Motywy, które go akłonlły są następujące:

W ojczyźnie Hitlera panuje okropny"' aciek polityczny 
i religijny, (zbieg jest wyznania ewangelicko reformowa­
nego i bardzo religijny), przy tym źołaisrz® aą źi® trakto­
wani przez swych przełożonych w szeregach Reichswehry. 
Zbieg podkreśla, źe % zamiarem ucieczki do Pohkt nosi się 
cały szereg żołnierzy, wstrzymuje ich jednak obawa wma­
wiania prz®3oficerów I podoficerów, że Polacy po schwytania 
odsył&ją ich natychmiast do Niemiec.

Ueiecs&a więźnia.
Lidzbark. W czasie sprzątania gmachu sądowego zbiegł 

odbywający karę 8 mf@». więź. Adam Orzechowski z Oka- 
lewa pow* ryp. Za zbiegiem zarządzono pościg.

f
Audycja Polskiego Sadła w Warszawie.

W to re k , 25 IV . 6.30 And. poranna, 11.00 Aud. dla 
szkół. lt .2o Koncert. 12.03 Aad. poł. 15,00 Historia o Jasio. 
Kasi 1 małej Tusfnce — pog. dla młods 15,30 Muiyka obiad! 
z wil a a. 16,20 Pleśni poszukiwaczy złota, 16.50 Żołnierze 
walki s nędzą — pog. 17.05 Koncert s Łodzi. 17.30 Z pie­
śnią po krają — sad. 17.55 Llala kolejowa Śląsk— W ołyń— 
pogad. 18.05 Koncert. 18 30 Aad. dla robotników. 19.00 
Koncert rozrywkowy. 20.00 Aad. dla wsi. 20.15 Koncert 
rozrywk. 2100 Koncert T wa Miłośników Dawnej Muzyki. 
22.15 Hades i Elisium — rep. z baletów.

Środa, 26 W ,  6.30 Aadycj* pormasa. 11.00 Aud. dla 
szkół. 11.15 Koncert. 12.03 Aad. połada. 15.00 Aad. dla 
młodz. 15.30 Mazyks obiad, z Poznania. 16 08 Wiad. goan 
16.20 Przyszłość ludzi o wykształcenia handlowym. 16.35 Re­
cital Korytko-Czapskiej. 17,00 Odczyt wojskowa. 17 15 Aad 
mai.-poetycka z Poznania. 18.00 Pioścnkl włoskich prowin- 
cjl. 18.4.0 Montnjamy tygodnik dźwiękowy. 19 05 20.15 Kon­
cert rozrywkowy s Katowic. 20.00 Aad. dla wsi. 21.00 Kon­
cert chopinowski. 21.45 Szkic literacki z Krakowa. 22 05 
Muzyka krajów kolonialnych. 22.40 Pieśni morza.

PreSfraia PssEsialsg« siadła S. A. iSessis.sjaj« 
F®a&9rskfii f  « r n a i s ,

Fala 804,8 m. 983 Se. 18—24 Ew.
W to re k ,' 25 IV . 10.00 11.25 13.00 Płyty. 13.50 Wlad. 

z Pomorza. 15.15 Ciekawe Przygody Krzysztofa Arciszew­
skiego — aud. dla dzieci. 18.05 Pogad. społ, 18.10 Dialog 
„Męża I żony’ Fredry. 18.25 Wiad. sport, z Pomorza. 22.00 
Tr. z .Apelu poległych pułka dzieci bydgoskich.

Środa, 26 IV. 10.00 11.15 13.00 18.00 Płyty. 13.50 Wlad, 
z Pomorza. 18.25 Wlad. sport, z Pomorza, 18.30 Mówmy 
poprawnie po polsku — aad. 20.00 Zasady nawożenia sa- 
dów — pogad, rola, 22,05 Koncert rozrywkowy.

Poza tym transmisje z Innych polskich stacyj.

Rocznica wyzwolenia Wilna.
Wilno. 19 kwietnia. Wilno obchodziło naj­

piękniejsze swe dni «— 20-tą rocznicę wyzwolenia.
17 kwietnia 1919 r., po zawziętym oporze, zo­

stała przez wojska polskie zdobyta Lida, e w no­
cy z dnia 18 na 19, z Wielkiego Piątku na Sobotę, 
szła na Wilno grupa kawalerii pod dowództwem 
płk. Beliny-Prażmowskiego w sile 9-cin szwadro­
nów i 2 dział.

Według komunikatów sztabu generalnego 
przed 20-tu laty, Wilno zostało zajęte 19 kwietnia 
przez śmiały zajazd kawalerii, pod dowództwem 
płk. Beliny-Prażmowskiego, prowadzony od pół­
nocno-wschodu. Dworzec kolejowy wraz z ogrom­
nym materiałem kolejowym został zajęty bez strza­
łu o 5 rano.

Niedziela Wielkanocna była podwójnym dla 
Wilna świętem: świętem Zmartwychwstania i świę­
tem wyzwolenia Wilna.



,Paris“ miał na pokładało 10 samolotów 
amerykańskich, które uratowano.

Paryż. Z francuskich dzieł sztuki, jakie miały 
być wywiezione na wystawę w S*n Francisco i w 
Nowym Jorku, nie zdołano uratować tylko jednej 
skrzyni, szkoda jest więc stosunkowo nieznaczna. 
Uratowano również klejnoty, wartości 75 000 
i 10 samolotów amerykEÓsklcb, które przewiezione 
% Nowego Jorku w ciągu ostatniej podróży miały 
być dopiero w środę rano wyładowane. Statek 
„Paris* ubezpieczony był w Anglii na sumę około 
400 000 funtów.

Policja przestrzegała przed zamachem 
□a „Paris“.

Paryż. Agencja H vasa donosi, ii w ciągu 
ostatnich dwócb dni służba bezpieczeństwa publicz­
nego uprzedzała kompanię transatlantycką 1 mini­
sterstwo mary nerki handlowej, iż można oczeki­
wać zamachu przeciwko parowcowi handlowemu 
w Hawrze. Niezwłocznie po otrzymaniu tego ostrze-

tam̂i
tenia zak< zano zwiedzania- parowców .Normandie* 
i .Peris’ . Zdwojono służbę bezpieczeństwa szcze­
gólnie w stosunku do .Normandie”.

Bombę znaleziono również nś .Normandii?”
Le Havre. W ciągu pierwszej fazy śledztwa 

ustalono dwa niezbite fakty, będące podstawą do 
dalszego postępowania.

1. Pożar wybuchł w piekarni i sąsiadującej 
z nią cukierni.

2. Straż ogniową zaalarmowano o godz. 22.25. 
Według niesprawdzonych dotychczas pogłosek

policji odkryć miała również bombę na statku .La 
Normandie“ .

Na bulwarze nadbrzeżnym gromadzą się tłumy 
publiczności, które nadal obserwują akcję władz 
bezpieczeństwa oraz straży ogniowej.
TaJemnJIódź podwodna u wybrzeży Kanady.1

Ottawa. Prasa kanadyjska donosi z Halifaxa, 
że William Latter, kapitan statku pilotowego z por­

tu^w Hnlifdie, zameldował władzom morskim, że 
spostrzegł ubiegłej nocy częściową zanuioną łódź 
podwodną, wpływającą do portu. Kapitan dodał, 
że na pokładzie łodzi podwodnej były widoczne 
światła. Przepływając koło statku pilotowego 
łódź zwiększyła szybkość. Również kapitan »tatka 
towarowego Cornebrook doniósł, że w drodze do 
Glasgow widział łódź podwodną.

G I E Ł D A Z B O Z O W A
Płasono w złotych kg xa 100

Poznań, 22, 4,
2yto 14 8 5 - 15J0
Psseatsa 20.50— 21.00
Jacsmiet 19.00— 19 50
Owiis 16.10— 16.50

Bydgoszcz, 21, 4.
15.00— 15 25 
20,25— 20.75 
19 00— 19 25
16.00— 16.50

Redaktor działu politycznego Ks. prof. Józef Dembieóski, 
reSzty działów : Benon Reichel.

W rasie wypadków, apowodowaayek »tlą wyższą, prsssskói h 
aaktaisl«« strajków itp„ wydawaiatwe ais odpowiada la SoitareereSf 
9la*a. * «fco aUS m&ią prawa domagasia sit aitdostarossai*
numerów lub odszkodowania*

f W W W V

Dnia 20 kwietnia 1939 r. imarła w klinice* w Pcinanto fo  ciężkich 
cierpieniach

m aria IDaiusze^sha
z domu Krasińska

ioni* sek retarza  m ie jsk iego  w  Lubaw ie  

przeżywszy lat 41,
C z e ś ć  J e |  p a m i ę c i !

Zarząd Miajskl
Urzędnicy i pracownicy miejscy

Szanownemu Obywateletwu miasta N o w ego  M iasta I okolicy podaję 
do łaskawe] wiadomości* źs

przeniosłem mój
skład porcelany, fajansu, 
szkła i sprzętów kuchen.

z ul. 19 Stycznia

[do gmachu „Drwęcy” Ryńsk 4»
Staraniem moim będzie I nadal Szanowne i życzliwe mi Obywatelstwo zadowoli« 
skorą l rzetelną obsługą.

Proszę o łaskawe poparcie _  .  .Józef Kokoszynski.

Zfi llrzne dowody W8i ółczucla w przebc- 
leśne] stracie najdroifzej mitki naszej 

ś. p.

Cratowsliicli Reglowej
składamy Wielebnemu Dochowfeń-two, w 
szczególności fes. PrcfesoFOwi Dembfeóskiemu 
oraz ks. Wikaremu Piechowskiemu za bezicte 
reaowne poprowadzenie konduktu żałobnego, 
Kółka Rolniczemu w Kurzętniku, wszystkim 
Krewnym oraz Znajomym i Uczestnikom 
obrzędu jtałoboego najserdeczniej*'*

„Bóg zapłać“
i prosimy o modlitwę.

Imieniem rodzeństwa
Karol Regal

Kurzętnik, w kwietnia 1939 r.

Farby 
Pokosty 
Szablony 
Lakiery 
Kredę

poleca

NOWA DROGERIA
właśc,

Wacław Truszczyński, 
Lubaw a*

Te]. 37 nl. Zemkowa nr 1

Truciznę
sieję przez cały rok

M arianna Grzonkowsfca  
Skarlln

Truciznę
s!ejęrna moim polo.

Em il Rosnau  
N o w y d w ó r

Sieję
truciznę na moim pola at do 
odwołania

K aro l Pa penfoth  
K uligi

bezpowrotnie leczy opetent. 
aparat *P a r  a o 1* znowu do 
nabycie Bezpłatne pokazy 
i wykłady na życzenie udzieli 

Rom an Boźeńsbi, 
Lidzbark , PI. Hallera 25.

Kacze ja ja
sprzedaj«

G raduszew ska
K rzem ien iew o

Przyjmujemy
subskrypcję na „Pożyczkę 
Obrony Przeciwlotniczej“
Komunalna Kasa Oszczędności

powfatu lubawskiego
N ow e  Miaato L u b . ______________ Oddział w Lahaw le .

T a n k  LUDOWY - Nowe Miasto
przyjmuje stale na rzecz F. O. N.

1 ) wpłaty gotówkowe —
2 ) wpłaty we walutach zagranicznych
3) monety złote i srebrne (bez względu na to, czy mają 

wartość obiegową czy ni#
4) wszelkie papiery wartościowe ______ _

Za tak liczne dowody szczerego i aerdecz 
nago współczuła, za wieńce 1 kwiaty, za pie 
nia żałobne wykonane podczas pogrzebu oraz 
ze tłumny udział w pogrzebie nasze] nieodża­
łowanej córeczki 1 siostrzyczki 

ś p*
Ireny Marii Nalemińskiej

składa na tej drodze Przewielebnemu Ducho­
wieństwa* pp. Smukale t Kubiakowi oraz 
wszystkim Krewnym i Znajomym serdeczne

„Bóg zapłać“
RODZINA

Nowe Miasto, w fewletoio 1939 r.

N A S IO N A
koniczyn  i t raw

b a r a k ó w ,  m a r c h w i *  b r u k w i  
oraz innych w arzyw  I roślin  polnych  
1 ogrodow ych  tylko pierwszej jakości

poleca

..Rolnik“ Spóiitifinla rolp.-b-ndl.
Lubaw a tal. 39 N ow e  M iaato tel. 49

R ybno tel. 2.

P Ł A S Z C Z E
damskie i męskie
w wielkim wyborse =========

Balcerowicz i Wdziączkowski
Brodnica

przy mogc'e tel.fon 1 1 1

Instrument niwelacyjny
z tarczą poziomą 1 pionową używany kupi Zarząd  M iejsk i 
w  N ow ym  M ieście Lubawskim .

Burm istrz (—) W achow iak ,

N A JN O W S ZE

W YBORJW E MIESZANKI
kaw palonych - ziarnistych

mieszankę III 1|8 kg zl 1.00
J.10
120

d l a  c j j l e r p i ą c y c h  n a  s e r c ©  i n e r w y  
kawę ziarnistą

bez  kofe iny
poleca

100 grm. xł 1.20 
118 Sg. , 1.451

F-a Stanisław Rost,
Nowe Miasto Lub.

R ynek  28* skrz poczt 18 T e le f 88.

Z U R N A L E  M Ó D
na m iesiąc m aj 

w wielkim wyborze do nabycia
w KSIĘGARNI „ D R W Ę C A “ NOWE MIASTO.

I Z powoda likwidacji działa t a p e t  
dajemy Szao, Publiczności

okazję za o p a trze n ia  się 
w TAPETYII_____ «ta które udzielamy 50% upustu.

P r z e s z ł o  300 gustownych wzorów.
Prosimy zwiedzić nasz skład i przekonać się*

Odpowiednią bortę dodaje się 
bezpłatnie i

Księgarnia „DRW ĘCA" Nowe Miasto

Polecam :

! do siew u
Jęczmień, owies, 

koniczyny
inne gatunki zboża oraz 
makuchy lniane, rzega 
kowe, Prima o t r ę b y  
żytnie 1 pszenne

LEON MURAWSKI,
zakup zboża — Lidzbark,

ul. Zamkowa 6 — tel. 53,

Służąca
potrzebna od zaraz lub l maja, 
umieją*”» dobrze gotować do 
wszelkich prac domowych 

Zgłoszenia do eksp, »Drwęcy* 
Nowe Miasto

Dziewczyna
przychodnia potrzebna od
1 maja
Mterzwowa, Nowe Miasto

Sobieskiego

Sprzedam
gospodarstwo 

8 morgowe, ziemia buraczana 
we wsi kościelnej, gmina, 
agentura pocztowa, Posteru* 
nek Policji Państwowej na 
miejscu, odległość od stacji 
3 km. Cena w-g ugody. Po 
łożenie zabudowania w środku 
wsi, nadające się na każdy 
interes*

Wiktor Nowiński* 
Pókrzydowo.

Uczeń
potrzebny od zaraz

Chmnrzyńsfei 
piekarnia cukiernia 

Nowe Miasta

Czeladnik
piekarski obeznany z pracą 
przy piecu oraz cukiernictwem 
potrzebny. A. Ciechanowski, 

mech* piekftrnia 1 cukiernia 
Brodnica.

Drzewo
budulcowe, porządkowe I opał 
sprzedaje Maj. Rynek*Sprzedam

D O M
z ogrodem i rolą od zaraz. 
Zgłoszenia Wyilic, Lubaw a,

Rynek 12.

Nadszedł nowy transport

alabastrów
jak; Waiony do kwiatów. 

Popielnice fasonowe» 
Komplety piśmienne 

oraz duży wybór
kwiatów celuloidowych 

w firmie
Piotr Głowacki,

księgarnia • Działdowo, 
ol. M. Piłsudskiego 8.

Panna
lat 28, posiadająca 500,— zł 
gotówki* pragnie poznać pana 
celem ożenku posiadającego 
dom mieszkalny wzgl. jakie 
kolwlek rzemiosło.

Oferty proszę kierować pod 
nr 100 do eksp. »Drwęcy* 

Nowa Miasto Łub.



„Głos Mazurski“ — wtorek, 25 kwietnia 1939 r.

Dział rolniczo-gospocłarczy
Roślina, którq powinno misć każde 

drobne gospodarstwo.
Kilka słów o oprawie 1 wartości cykorii.

W gospodarstwach, nie mogących uprawiać 
roślin na zieloną paszę, a zarazem pozbawionych 
łąk 1 pastwisk, duże usługi może oddać cykoria. 
Jest to roślina dwuletnia, dotychczas uprawiana 
głównie dla korzeni, które po wysuszeniu stano­
wią surogat kawy. Na zieloną paszę cykoria upra­
wiana jest dla liści, które mogą być obrywane 
kilkakrotnie w ciągu dwóch lat. Ogólna więc ma­
sa zielona jest duża. Liście szybko odrastają 
i dlatego można je obrywać kilka razy, dzięki cze­
mu cykoria daje zieloną paszę mniej więcej od po­
łowy lata aż do późnej jesieni.

Na glebę cykoria nie jest zbyt wymagająca. 
Najodpowiedniejszą będzie każda gleba buraczana, 
chociaż udaje się 1 na lżejszej, na której burak 
cukrowy jest jut niepewny.

Jest to roślina dwuletnia. Rozmnaża się z 
siewu nasienia, którego wychodzi 5 do 10 kg na 
1 hektar. Uprawa mechaniczna taka sama, jak 
pod buraki. Cykorię można uprawiać na oborniku 
lub bez, na samych nawozach sztucznych. Ale 
■awet na oborniku roślina ta wymaga dato pota­
su ; przy obfitości szotu daje więcej liści. Siać 
trzeba rzędowo, aby niszczyć chwasty po wzejśclu. 
Później już cykoria sama walczy z chwastami, 
«prawa więc jej pochłania mniej robocizny od bu­
raków. Na uwagę zasługuje, że cykoria niszczy 
doszczętnie nematody, które dają się dotkliwie we 
znaki przy częstym wracaniu baraków na to samo 
miejsce. Jeżeli więc nematody opanują pole, na 
którym zamierzamy siać baraki, to wskazane jest 
przed burakami na polu tym zasiać cykorię, dzię­
ki czemu ziemia będzie zupełnie wolna od tych 
pasożytów.

Cykoria po wzejściu obawia się wiosennych I 
przymrozków i dlatego siać ją należy przy końcu I 
kwietnia iub nawet w maju. Po zasiewie rządki | 
trzeba utłoczyć. Przykrywać trzeba bardzo płytko | 
— na 1 centymetr. Przy sprzyjającej pogodzie aa- ‘ 
sienie wschodzi już po 8 10 dniach. Po parokro­
tnym oplewieniu trzeba zbyt gęsto rosnące rośliny 
przerwać, aby się wzajemnie ńie zagłuszały. Przy 
■prawie na zieloną paszę chodzi o jak największą 
ilość liści i dlatego oprawa powinna być prowa­
dzona gęściej. Rzędy powinny być odległe od 
siebie o 15 cm, a pojedyncze rośliny w rzędzie co 
10, a nie więcej niż co 15 cm.

Przy uprawie dla korzeni na jesieni cykorię 
należy wykopać. Jeżeli chodzi o liście, to korze- 
aie zostawiamy w ziemi, aby mieć liście i w dru­
gim rokn. Na jednym więc miejsca cykoria mo­

że trwać dwa lata, po czym plantację trzeba 
przenieść na inne miejsce. Liście ćykoril nadają 
się szczególniej do żywienia trzody chlewnej 
i drobin. Zawierają one dożo olejków eterycznych 
1 smolistych, nadających im smak gorzkawy. Olej­
ki te sprawiają, że liście cykorii są paszą bardzo 
dodatnio wpływającą na przewód pokarmowy ży­
wionych nimi zwierząt. Od dawna zauważono, że 
trzoda, żywiona liśćmi cykorii, mniej choruje, sta­
je się odporną na rozmaite choroby, zwłaszcza 
atakujące narządy trawienne.

Orientacyjna normy subskrypcyjne 
Pożyczki Obrony Przeciwlotniczej 

dla rolnictwa pomorskiego.
Na podstawie ogólnopolskich rolniczych norm 

orientacyjnych zostały ustalone przez Komisarza 
Okręgowe POP w porozumienia z Pomorskim Tcw. 
Rolaiezym i Izbą Rolniczą orientacyjne minimalne 
normy subskrypcyjne dla rolnictwa pomorskiego 
na podstawie klas ziemi według dawnej bonitacji.

Stosownie do tych danych orientacyjnych każ­
dy rolnik powinien znaleźć dla siebie kategorię, 
do której jego gospodarstwo można zaliczyć i u- 
względniając- swe maksymalne możliwości finansowe, 
podpisywać pożyczkę przeciwlotniczą możliwie eo­
na jmniej według norm orientacyjnych, niżej po­
danych.

Każdy rolnik winien spełnić swój obywatelski 
obowiązek, przyczyniając się do wzmocnienia siły 
obronnej naszej armii.

Grupa I.
Warsztaty rolne, których większość grantów 

użytkowych jest zaliczona do klasy I, II lab III 
według dawnej bonitacji.

Normy subskrypcyjne dla tej grupy są nast.; 
Gospodarstwa grantu użytkowego :

do 5 ha — 1 bon 20 zł
od 5—15 ha — 2 bony 40 zł
od 15—50 ha — 1 obligację 100 zł 

ponad 50—75 ba — 2 obligacje 200 zł 
ponad 75—100 ha — 4 obligacje 400 zł 
ponad 100—200 ha — 5 obligacyj 500 zł 
ponad 200—500 ha — 8 obligacyj 800 zł 

ponad 500—1000 ba — 10 obligacyj 1000 zł 
ponad 1 000 ha po 10 zł od każdego 10 ha.

Grapa II.
Warsztaty rolne, których większość gruntów 

użytkowych jest obliczona do klasy IV, V lab VI 
według dawnej bonitacji.

Wytyczne normy subskrypcyjne dla tej grupy 
są następujące:

Gospodarstwa grunta użytkowego
do 15 ha — 1 bon 20 zł

15— 50 ha — 2 bony 40 zł 
50— 75 ha — 1 obligację 100 zł 
75—100 ha — 2 obligacje 200 zł 

100-200 ha — 4 obligacje 400 zł 
200—500 ha — 5 obligacyj 500 zł 

500—1000 ha — 8 obligacyj 800 zł 
ponad 1000 ha po 10 zł od każdego 10 ha.

Grapa III.
Warsztaty rolne, których większość grantów 

użytkowych jest zaliczona do klasy VII lab VIII 
według dawnej bonitacji.

Wytyczne normy subskrypcyjne dla tej grapy 
są następujące:
Gospodarstwa grunta użytkowego

do 50 ha — 1 bon 20 zł
50— 75 ha — 2 bony 40 zł 
75—100 ha — 1 obligację 100 zł 

100—200 ha — 2 obligacje 200 zł 
200—500 ha — 4 obligacje 400 zł 

500—1000 ha — 8 obligacyj 500 zł 
ponad 1000 ha po 10 zł od każdego 10 ha.

Komunikując powyższe normy, Pom. Tow. 
Roln. prosi o dołożenie wszelkich starań w kierun­
ku nakłonienia wszystkich członków Kółek Roln. 
do subskrypcji pożyczki przynajmniej według wy­
żej podanych norm minimalnych.

Związek bekonowy skąpy dla 
rolników, ais hojny dla swych 

kierowników.
Pod powyższym nagłówkiem «Rolnik Polski” 

podaje, jak następuje:
«Cały handel bekonami pozostaje w rękach 

t. zw. Polskiego Związku Bekonowego. Na czele 
tego związku stał do niedawna p. Wiktor Przed­
pełski, stojący równocześnie na czele jednego z naj­
większych przedsiębiorstw w Polsce, mianowicie 
«Wspólnoty Interesów’  na G. Śląsku. Przed paru 
dniami p. Przedpełski ustąpił ze stanowiska preze­
sa Związku Bekonowego, n Związek ten aznał za 
wskazane uroczyście go pożegnać. Urządzono więc 
specjalne zebranie pożegnalne. Na zebraniu tym 
uchwalono dać p. Przedpełskiemu jednorazową od­
prawę w wysokości 40.000 zł, a poza tym przy­
znano mu odpowiednią do jego zasłng emeryturę, 
którą przyznano również jego żonie i dzieciom na 
wypadek jego śmierci. Następcą p. W. Przedpeł­
skiego w Związku Bekonowym został jego brat, 
prezes Warszawskiej Izby Rolniczej.

Jak donoszą pisma codzienne, w Warszawie 
krążą pogłoski, że bratanek p. W. Przedpełskiego 
żeni się z wdową po znanym milionerze bekonowym 

i p. Robinaonową.* ___________________

'W  I  Jk  T O  Y m

Poznajmy tkaniny*
W sklepach w stosie materiałów nieraz długo 

wybieramy, materiał się podoba, kolor odpowiedni, 
ale nie jesteśmy pewne, czy gatunek jest trwały 
1 dobry ?

Znajomość towaroznawstwa jest nieodzownym 
warunkiem umiejętnego kapną, ileż bowiem tkanin 
na pozór wygląda na solidne, a w rzeczy­
wistości są doskonałym falsyfikatem. Ileż to wełen 
przerabianych jest z bawełną, np. dobry materiał 
wełniany nie gniecie się, przerabiany z bawełną 
pozostawia ostre ślady zgniecenia. Bywają jednak 
tkaniny, których osnową jest wełna, a nici tylko 
bawełniane. Tkanina gniecie się nieznacznie, 
jesteśmy więc zdezorientowane. Dużo więc pań 
nie umie odróżnić wełny od bawełny, sztucznego 
jedwabiu od prawdziwego, a skutek ten, że np. 
zachwalana «czysta wełna“ nie jest warta zapła­
conej ceny.

Ilość gatunków tkanin bawełnianych jest 
ogromna n.p.: nansuki, silezia, madapolamy, kroś- 
niaki, szyrtingi, batysty, muśliny, kretony, drelichy, 
flanele, palmiry, Oksfordy, primavery i miraże. 
Tymczasem zagraniczną, dość lichą w noszeniu 
bawełną zastąpić można z powodzeniem lnem 
krajowym, który jest 4 razy mocniejszy od ba­
wełny i wytrzymuje 200 prań (kosztuje zaledwie 
1,5—2 razy drożej). Na bieliznę, szlafroki, letnie 
suknie, obrusy, bieliznę pościelową winniśmy ku­
pować tylko tkaniny lniane.

Jak odróżnić len od bawełny? 1) po skro­
pienia amoniakiem zabarwienie Inn utrzymuje się, 
a zabarwienie bawełny znika. 2) bawełna rozpro­
wadza szybko krople np. atramentu — len wolno 
i nierówno. 3) len, umaczany w oleju lab innym 
tłuszczu pod światło, prześwieca, bawełna jest 
matowa. 4) Bawełna pali się doskonale, prawdziwa 
wełna tli się i zastawia pewien popiół, poza tym 
wydziela charakterystyczną woń palonego włosa, 
skutkiem obecności w wełnie siarki.

Sztuczny jedwab różni się od prawdziwego 
tym, że 1) ma większy połysk, 2) pali się jak ba­
wełna, 3) wchłania do 60 proc. wody i traci 
spójność, włókno w wodzie łatwo rwie się i pęka, 
dlatego sokola z sztucznego jedwabiu w praniu 
„kurczy się”, traci fason i pęka. Poza tym jedwab 
prawdziwy ma krótkie niteczki, sztuczny wiązania 
regularne, ale brak wymienionych nitek.

Jeśli więe się nie orientujemy, dokonajmy po­
wyżej podanych procesów w domu, prosząc kupca 
o próbkę. Ala najpewniejszą gwarancją dobrego 
gatunku materiału są tylko wyroby solidnych 
fabryk, nabyte w sklepie, do którego mamy zaufa­
nie. Wyższa cena gwarantuje wartościowy towar, 
Nie wolno więc wyrzucać grosza na lichy towar, 
bo złe kupno nie jest niczym innym jak wyrzu­
caniem co najmniej część wydanych pieniędzy.

Ślubna suknia.
Najpiękniej jest brać ślub na wiosnę i to w 

białej tradycyjnej sukni ślubnej.
Tego roba modele sukien ślubnych są różno­

rakie 1 b. piękne. Z materiałów wybiera się: 
aksamit, velour chiffon, crepe satin, koronkę w 
połączeniu z tiulem, chiffonem iub żorżetę. Jeśli 
robi się suknię z samej koronki wówczas ozdabia 
się ją jedynie paskiem z jedwabiu z fantazyjną 
klamrą lub też kwiatem czy kokardą. Ozdobą 
sukni z gładkiego materiału są zekładeczki, srebrne 
koraliki, gaziki, obciągane z tego samego materiału, 
aplikowane z koronki kwiaty lub motywy. 
Draperie i marszczenia u stanika specjalnie nadają 
się dis osób szczupłych i wysokich. Co do faso­
nów spódnic, te są one szerokie 1 opadają w 
miękkich fałdach od bioder, (talia wąska). Tren 
nadal modny.

Bardzo twarzowe są nowe upięcia welonów, 
tworzących diademy z tiuia lab z misternie apię- 
tycb kłosów, (loczki na przodzie) i pereł prze­
piął? y h mirtę. Najmodniejsze są welony z cień-

Panna młoda i jej matka,

kiego tinln z brzegami lekko zahaftowanymi. 
Ładna jest też przepaska z tinln, do której przy­
pięty jest'welon z tyła.



W

(Ciąg dalszy).

—  Skąd pochodzą pańskie podejrzenia ?
— Z własnej obserwacji, potwierdzonej prze* 

konaniem jednego z przyjaciół mojego pana...
—  Czy to człowiek zaufania godny ?
— Najzupełniej.
— - A więc z tej strony trzeba zacząć szukanie.
—  Ale gdyby pan wiedział, na jak wielkie 

natrafię trudności.
— Ależ to właśnie zajmujące. Nas agentów 

tylko walka, konieczność podstępu i wymyślanie 
najrozmaitszych sztuczek może rozentuzjazmować. 
Jesteśmy wszyscy ludźmi wyobraźni, śmiejemy się 
nawet z ubóstwa pomysłów powieściopisarzy.

—  Ach, u mnie wcale nie ma zamiłowania do 
tego rzemiosła. Chcę pomścić pana mego i na 
tym koniec. Nie spocznę, póki nie uda mi się wy­
tropić sprawców zamacha.

— Najlepiej będzie teraz zupełnie nie ruszać 
się i czekać. Cierpliwość jest w takich razach 
pierwszą cnotą. W  pierwszych czasach zbrodniarz 
używa jeszcze wszelkich możliwych środków 
ostrożności. Powoli jednak powraca mu uczucie 
pewności siebie i bezpieczeństwa, przestaje się 
ukrywać i wówczas jest właściwa chwila, aby go 
przychwycić. Jeśli więc chce pan pójść za radą 
moją, to proszę czekać, uważnie czekać. A jeśli­
byś pan kiedy potrzebował mojej pomocy, to 
proszę przyjść tu o 5-tej godzinie. Jestem tn co­
dziennie.

Baudoin wstał.
—  To dobrze. Pójdę za pańską radą. Jeśliby 

pan miał mi coś do powiedzenia, to proszę się 
zgłosić do panów Baradiera i Grsffa.

—  Bankierów z ulicy prowansalsklej ?
— Tak jest.
— Prawda. Minister do nich jechał dziś po 

południu. Dowiedziałem się od stangreta. No, 
dobrze. Sądzę, że wszystko uda nam się jak naj- 
łepiej, gdy tylko nadejdzie stosowna chwila. Do 
widzenia.

Baudoin uścisnął rękę Laforeta i poszedł w 
kierunku domu Baradiera.

Marceli wezwany depeszą powrócił tymczasem 
z Ars i odbywał ważną naradę z ojcem i wujem 
Graffem. W^lkimi krokami przechadzał się po

pokoju i odoowiadał zwięźle na pytania, które mu 
Baradier i Graff stawiali.

— Cóż ci właściwie Tremont powiedział, gdyś­
cie się widzieli ostatnim razem ?

— Mówiliśmy o moich badaniach nad aniliną.
— Ani słowa o prochu ?
— Już przedtem zaznajomił mule ze wszystki­

mi osiągniętymi rezultatami. Byliśmy tego zdania, 
że najważniejsze zostało jnż dokonane. Chodziło 
teraz o odkrycie pewnych^szczegółów manipulacyj 
nych.

— A ty znasz formułki tego prechu?
— Znam je wszystkie.
— Czy mógłbyś je odtworzyć ?
— Bez najmniejszej trudności.
— Oto czego się najwięcej obawiałem! — za­

wołał przerażony Baradier.
— Jakto? Obawiałeś się? Ależ to ogromne 

szczęście dla nas wszystkich. Dia Anny, której 
majątek będzie zapewniony, dla armii, której proch 
generała de Tremont nieobliczalne odda nsługi, 
no i dla pamięci tak nieszczęśliwie straconego 
generała.

— Dobrze, dobrze — rzekł Baradier dziwnym 
I głosem — ale ja błagam cię w imienia całej ro- 
| dżiny, abyś na razie nikomu tego me mówił. —

Jest to sprawa życia i śmierci. Dopóki ludzie, 
którzy zabili generała, nie będą schwytani i uka­
rani, dopóty nie będzie bezpieczeństwa dla tych, 
na których padnie podejrzenie, że mogą znać ta­
jemnicę odkrycia generała da Tremont. Na miłość 
boską nie wydawaj się z niczym.

— Uspokój się — odrzekł młodzieniec z uśmie­
chem — nikt nie wie o tym oprócz wuja i ciebie. 
Ale z tego nie wynika, abym nie miał oddać wy­
nalazku generała w ręce ogółu, gdy nadejdzie 
chwila stosowna po temu.

— My także, my także. Ale dokończmy na- 
razie nasze śledztwo. Tremont był bardzo swo­
bodny z tobą, opowiadał ci o swoich awantnrkach 
miłosnych

— Biedny człowiek I To była jego słabostka.
— A w ostatnich czasach nic ci nie opowiadał ?
— Nie. Zdawał się być kimś bardzo zajęty, 

ale nie zwierzał mi się wcale. Widocznie zobowią 
zano go do niezwykłej dyskrecji.

— Czy nie miał jakich nowych męskich msjo-

W Londynie odbyt się dziecięcy bel kostiumowy, w którym 
wzięto udział 400 małych gości. Na zdjęcia 3 nagrodzone 
koatlnmyt od lewej: „obrona lotnicza*, „pokój* i „Wielka

Brytania*.

Szynki polskie w  Indiach.

Z końcem uh. roku eksporterzy polscy otrzy­
mali pierwsze zamówienia z Indii holenderskich na 
szynki w puszkach I inne przetwory mięsne. Obe­
cnie nadeszły znaczne zamówienia, zwłaszcza na 
szynki.

M am y w Polsce 4 m iliony ha nieużytków.

Obecnie znajduje się w Polsce 4 miliony hek­
tarów nieużytków. Znaczna ilość tych nieużytków 
znajduje się na Polesiu. Możuaby je zamienić na 
pola oprawne względnie łąki, gdyby się przepro­
wadziło na dożą skalę meliorację.

mości ? Czy nie wymienił cl jakiego nazwiska ?
—  Mówił mi o jakimś zagranicznym uczonym, 

którego uważał na niezwykłego człowieka... Po­
dejrzewał go o nihilizm... Ale wyrażał się o nim 
z podziwem...

—  Czy to był Rosjanin ?
—  Wątpię... Nazywał się Hans.
—  Hans i Otóż to, —  zawołał Baradier. Tea 

sam człowiek o odciętym ramieniu, który wywołał 
wybuch. Jesteś ny już na tropie. W  każdym ra­
zie postępujmy tak, jak byśmy nie mieli pojęcia
0 niczym i śledźmy nważnie bieg wypadków. Zawsze 
będzie dosyć jeszcze czasn do interwencji z nasze] 
strony. Tymczasem niech się tym zajmnje sąd* 
Marceli powróci do Ars...

— No, chyba nie przed zobaczeniem się 
z Anlntką.

— Pewnie. Zostaniesz na obiedzie, prześpisz 
się i pojedziemy rannym pociągiem. Ale chodźmy 
do matki.

Grrff został jeszcze w biurze, a Baradier
1 Marceli poszli wewnętrznymi schodami do prywat­
nych apartamentów. W  przedpokoju zobaczyli 
jakiegoś obcego lokaja, siedzącego na ławeczce.

— Mama ma widocznie jakąś wizytę. Jakże 
to być może? Przecież to nie dzień jej przyjęó.

Weszli do buduaru pani Baradier i zastali ją 
z robótką w ręku.

— Jakto, tutaj ? —  rzekł Baradier. — Myśla­
łem, że przyjmujesz kogo w salonie.

- -  Gość ten nie przyszedł do mnie.
—  Jak to ? Chyba do panny de Tremont.
— Tak jest, —  odparła nieco zakłopotana pani 

Baradier.
— Ale cóż tobie jest ? — zapytał bankier. —  

Co się tu dzieje? Wytłumacz m lj
—  Dzieją się tu rzeczywiście dziwne rzeczy. 

Panienka, która tu przyszła, jest koleżanką Aniut- 
ki, umyślnie wyszła dziś z klasztoru, aby jej 
wyrazić swoje współczucie. Przyszła tu z czło­
wiekiem zaufanym, bo ojciec jej nie mógłby się 
u nas pokazać • ••

Twarz Baradiera pokryła się szkarłatem, a brwi 
zmarszczył srogo:

— To jest więc? — zapytał.
—  Tak jest, mój przyjacielu, to jest panna 

Lichtenbach.

W  Interesie obrony państwa. Samopomoc 
rolna ua wsi. Doniosłe rozporządzenie min. 

rolnictwa.

Od dnia 11 kwietnia weszło w życie rozporzą­
dzenie ministra rolnictwa, o samopomocy rolnej 
(Dz. Uataw Nr. 32, poz. 209).

Samopomoc rolną może wprowadzić każdy 
wojewoda na terenie swego województwa w wa­
runkach określonych ustawą o powszechnym obo­
wiązku świadczeń rzeczowych, t. zn. w razie woj­
ny mobilizacji iub gdy tego wymagać będzie in­
teres obrony państwa, stwierdzony uchwałą rady 
ministrów itp.

Samopomoc rolua obejmuje obowiązek okazy­
wania wzajemnej pomocy przez wzajemne świad­
czenia w f irmie robocizny, pożyczania wzajemne­
go maszyn i narzędzi, środków transportu, uprzę­
ży, wspólnego dokonywania upraw, siewu, pielę­
gnacji zbiorów oraz zabezpieczenia przewozu plo­
nów 1 produktów gospodarstw wiejskich.

Ogólną akcją samopomocy ua obszarze groma­
dy kieruje przodownik wiejski, powołany przez 
starostę w porozumieniu z reprezentantami rolni­
ctwa. Obowiązkiem przodowaika jest zorganizo­
wanie i kierowanie samopomocą rolną w obrębie 
gromady na podstawie wytycznych ustalonych 
przez starostę w porozumieniu ze społeczną re­
prezentacją rolnictwa oraz doraźne rozztrzyganię 
sporów, wynikłych przy wykonywaniu samopomo­
cy rolnej. Bezpośredni nadzór nad działalnością 
przodownika wiejskiego sprawuje wójt, a nadzór 
zwierzchni starosta.

Nadwyżka w  bilansie handlowym  aa m arzec.

Warszawa. Wedłng danych głównego urzędu 
statystycznego, bilans handlu zagranicznego włącz­
nie z terenem W. M. Gdańska za marzec przed­
stawiał się następująco: Przywóz wyniósł 301.073 
tonu wartości 115.616 tysięcy zł, wywóz wyniósł 
1,550.868 tonu wartości 117.019 tys. zł. Zatem do­
datnie saldo bilansu handlowego za miesiąc marzec 
rb. wynosi 1.403 tys. zł.

W  porównaniu z bilansem handlowym za m. 
laty rb. zwiększył się w marcu rb. przywóz 
o 290.268 tys. zł. zwiększył się również wywóz 
o 7.584 tysięcy zł.


